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UTWORZENIE FILII IN STYTUTU  ZACHODNIEGO  
W ZIELONEJ GÓRZE

W dniu 16 m arca 1988 r. w  siedzib ie Lubuskiego T ow arzystw a N aukow ego  
w  Zielonej Górze odbyło się zebranie założycielsk ie filii Instytutu Zachodniego. 
W spotkaniu uczestniczył P rezes K uratorium  IZ prof. dr hab. H enryk O lszewski. 
W prow adzenie do dyskusji przedstaw ił w iceprezes LTN oraz dyrektor Instytutu  
H istorii — W SP w  Zielonej Górze prof. dr hab. H ieronim  Szczegóła, od ubiegłego  
roku rów nież członek K uratorium  IZ w  Poznaniu.

D ecyzja o utw orzeniu filii IZ w  Zielonej Górze —  jak  stw ierdził' prof. dr hab. 
H. Szczegóła — zrodziła się rok tem u na jednym  z posiedzeń K uratorium  IZ. F ilia  
m oże ożyw ić działalność naukow ą i popularyzatorską członków  IZ z terenu w oj. z ie
lonogórskiego, którzy najczęściej m ieli dotąd możność w spólnego spotkania się na 
dorocznym  W alnym  Zgrom adzeniu IZ, czy też na- spotkaniach naukow ych organi
zow anych przez LTN.

W dalszej części sw ego w ystąp ien ia  prof. dr H. Szczegóła przypom niał proces 
form ow ania się zielonogórskiego środow iska historycznego. W 1958 r. utw orzono  
w  Zielonej Górze Stację N aukow ą PTH, nad którą k ierow nictw o naukow e objął 
prof. dr Jan W ąsicki z UAM  w  Poznaniu (późniejszy Rektor W SP i Prezes LTN). 
W kw ietn iu  1962 r. przy LTK pow ołano Ośrodek N aukow o-B adaw czy. W 1964 r. 
koordynację badań regionalnych przyjęło LTN, którego sekretarzem  jest obecnie dr 
Andrzej T oczew ski, a prezesem  prof. dr hab. M ichał K isielew icz. B adania h isto
ryczne prow adzone są także w  W SP (Instytut H istorii, K atedra F ilo logii Germ ań
skiej, Instytut Nauk Społeczno-Politycznych oraz w  WSI Instytut N auk Społeczno- 
-Ekonom icznych). Obecnie zielonogórskie środow isko naukow e reprezentują na forum  
IZ 22 osoby. Są w śród nich pracow nicy naukow i, dziennikarze i działacze ku ltu 
ralno-ośw iatow i. Grono to tw orzą: prof. dr hab. H. Szczegóła, prof. dr hab. 
M. Eckert, prof. dr hab. K. B artkiew icz, doc. dr hab. J. B enyskiew icz, doc. dr hab. 
W. Korcz, doc. dr hab. J. P. M ajchrzak, dr S. Dąbrowski, dr W. Sauter, dr W. H ład- 
kiew icz, dr A. T oczewski, dr T. Sojka, dr J. M uszyński, dr S. K ow alski, mgr E. D ą
browski, mgr T. K ajan-Jankow ski, dr P. M nichow ski, dr A. Czarkowski.

W yżej w ym ien ien i opublikow ali dotychczas około stu m onografii i k ilkaset arty
kułów  naukow ych. B adania zielonogórskich członków  IZ koncentrują się  na nastę
pujących zagadnieniach: ludność autochtoniczna, integracja społeczeństw a na Środ
kow ym  Nadodrzu, w ym iar spraw iedliw ości w  III Rzeszy, jeńcy w ojenni, ew akuacja  
ludności n iem ieckiej, tradycje polskości, polska m niejszość narodow a w  N iem czech, 
Polacy w  zachodnich strefach okupacyjnych N iem iec, polonica w  prasie n iem iec
kiej, z iem ie nadodrzańskie w  św iadom ości P olaków  doby O św iecenia, w spółpraca  
przygraniczna PRL—NRD.

W dyskusji głos zabrali: doc. dr hab. W. Korcz, doc. dr hab. J. B enyskiew icz, 
dr W. H ładkiew icz, dr W. Sauter. W szyscy opow iedzieli się  za utw orzeniem  filii 
IZ w  Zielonej Górze, a docent W. Korcz pow iedział m. in., że  decyzja ta m oże 
oznaczać pow rót zielonogórskiego środow iska historycznego do n ajlepszych la t w sp ó ł-
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pracy z IZ, które zaow ocow ały znacznym  dorobkiem  naukow ym  i przyczyniły się  
do ożyw ien ia  jego naukow o-badaw czej aktyw ności. M ów ca zgłosił ponadto postu lat 
opracow ania m onografii Odry.

Za ideą utw orzenia filii IZ w  Zielonej Górze opow iedział się  prof. dr hab. 
H. O lszew ski. S tw ierd ził m. in. że u tw orzenie filii IZ m oże się  przyczynić do za
c ieśn ien ia  kontaktów  środow iska naukow ego m iasta  z p laców kam i naukow ym i 
Poznania. Potrzeba taka w yrasta  z ducha czasu. N adal bow iem  istn ieje  duże zapo
trzebow anie społeczne na naukow e opracow anie dotyczące h istorii N iem iec, stosun
ków  polsko-niem ieckich  oraz dziejów  ziem  Środkow ego Nadodrza, regionu który  
nie posiada jeszcze sw ojej m onografii.

W dalszej części sw ojego w ystąp ien ia  prof. dr H. O lszew ski ośw iadczył, że  
utw orzen ie filii IZ w  Zielonej Górze przyczyni się  do rozszerzenia badań także 
nad historią N iem iec i stosunków  polsko-niem ieckich  w  regionie. N ie bez znaczenia  
pozostaje rów nież kw estia  popularyzow ania problem atyki niem coznaw czej w  lokal
nej prasie, w  szkołach i uczelniach w yższych, w śród m ieszkańców  regionu. W iem y  
bow iem  nadal zbyt m ało o dziejach N iem iec i roli pogranicza polsko-niem ieckiego. 
H istorycy zielonogórscy lukę tę  w  pow ażnym  stopniu są w  stan ie w ypełn ić.

W niosek o pow ołan ie filii w  Zielonej Górze postaw ił dr W. Sauter, nestor 
zielonogórskich  historyków . W niosek przegłosow ano jednom yślnie. W ybrano trzy
osobow y zarząd filii w  sk ładzie: prof. dr hab. H. Szczegóła —  przew odniczący, dr 
A. T oczew ski —  sekretarz oraz dr W. Korcz — członek, których zobow iązano do 
opracow ania planu działalności naukow o-badaw czej i popularyzatorskiej.

W drugiej części spotkania w ysłuchano odczytu prof. dr H. O lszew skiego na 
tem at „O zachodnioniem ieckich próbach reinterpretacji h istorii III R zeszy”.

W dniach 9 - 1 0  m arzec 1988 r. odbyło się  w  W arszaw ie zorganizow ane przez 
Instytut K ultury A ustriackiej kolokw ium  „A ustria 1933 -  1945” . W ygłoszono 6 refe
ratów , w  tym  jeden, prof. Jędruszczaka (Polska reakcja  na Anschlufi), ze strony  
polskiej. W pozostałych zajęto się  historią A ustrii 1933 -1945  (prof. G. Jagschitz, 
W iedeń), A ustriakam i w  latach 1938 -  1945 (doc. K. Stuhlpfarrer, W iedeń), litera
turą austriacką i jej m iejscem  w  literaturze niem iecko-języcznej (doc. H. L en- 
gauer, K lagenfurt), m ilitarną sytuacją A ustrii w  1938 r. (gen. W. Kuntner, Graz) 
oraz na zakończenie naukam i w yniesionym i z historii I R epubliki (prof. N. Leser, 
W iedeń). M iędzyw ojennej historii A ustrii pośw ięcone było gościnne w ystąp ien ie  w i
cekanclerza i m inistra spraw  zagranicznych A ustrii dra A loisa M ocka pt. A ustr ia  
w yciągnęła  nauki z  historii.  M yśl przew odnią krótkiej m ow y stanow ił problem  
neutralności rozum ianej jako czynne w spółuczestn ictw o i w spółpraca. K olokw ium  
zam knęła dyskusja przy okrągłym  stole, połączona z odpow iedziam i na pytania  
audytorium .

Podczas kolokw ium  n ie  sform ułow ano now ych tez odnośnie do w ydarzeń  
w  A ustrii. W arto jednak zw rócić uw agę na fakt jego zorganizow ania, poniew aż — 
jakkolw iek  oficjalnym  m otyw em  była przypadająca 50 rocznica Anschlufiu  — łączy  
się  ono z obecną sytuacją polityczną A ustrii. C elem  referentów  austriackich n ie  było  
staw ian ie now ych hipotez, lecz próba ukazania, iż A ustriacy dokonali rozliczenia  
z w łasn ą  przeszłością. S tw ierd zen ie to w yw oła ło  w ątp liw ości w śród zebranych.

W ies ław  H ladk iew icz

KOLOKW IUM „AUSTRIA 1933 - 1945”
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